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Sytuacja w półaacnych Włoszech jest 
nadal napięta. W wielu miastach robot- 
nicy w dalszym ciągu pozostają w fa- 
brykach pomimo oficjalnego zakończe- 
nia strajki. 

Do poważniejszych incydentów do- 
szło w Bolonii, gdzie policja usiłowała 
zorganizować akcję łamistrajkową przed 
zakończeniem strajku. W czasie starcia 
z demonsteantarmi policja uczyniła uży- 
tek z broni, na co demonstranci odpo- 
wiedzieli rzucaniem ręcznych bomb. Z 
otu ślron jest wielu rannych. 

Wi Mediolanie tramwajarze jeszcze 
nie podjęli pracy. Rano doszło do kon- 
fliktu między demonstrantami a policją 
przed zakładami Montecatini i siedzibą 
radia, gdzie policja usiłowała wprowa: 
czić pracowników przed zakończeniem 
s(rajku. Policja uczyniła użytek z broni, 
a, Nóm nie ustępował i dppiero został 
rozproszony -po przybyciu oddziałów 
zmotoryzowanych. 

Zakłady Motta są zajęte przez tobot- 
ników, którzy nie podjęli pracy. 

Podobna sytuacja jest I w innych fa-[ 
brykach Mediolanu, mimo, że przedsta-| 
wiciele Izby Pracy usiłowali nakłonić l 
robotników do podjęcia pracy. 

Wiele incydentów. zostało sprowoko- 
wanych przez policję w różnych czę 
ściach miasta w związku z próbami ot- 
warcla przemocą biur i fabryk. 

— 


Zn 
Rokowania handlowe 
między Wielką Brytan'ą a ZSSR 

Brytyjski minister handlu zagraniczne- 
go Wilson oświadczył w Izbie Gmin, że 
we wtorek 13 bm. omawiał z ambasado 
rem radzieckim w Londynie Zarubinem 
oraz szefem radzieckiej misji handlo- 
wej sprawę wznowienia rokowań han- 
dowych między Wielką Brytanią i ZSRR. 
Wynik rozmów był pomyślny. 

Obecnie — oświadczył Wilson — eks 
| obu stron omówią tę kwestię bar- 

szełegółowo. 


= LO iw 


Rada Bezpieczeństwa przyjęła wczo- | 
taj rezolucję w sprawie Palestyny. Głów- 

ne punkty jej są następujące: 

„ Sytuacja w Palestynie zagraża poko- 

jawi. 

Obie strony walczące muszą najpóź* 
nie. w ciągu trzech dni wyrazić zgodę na 
Zawieszenie działań wojennych, f 

Zawieszenie dztałań wojennych w Je- | 
rożolimie winno nastąpić w ciągu 24 go. | 
dzin od chwili powzięcia rezolucji. | 


czorem odpowiedź jeszcze nie nadeszła: 
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PROTEST LUDU 


przeciw zbrodniczej polityce rząd 
7 milionów ludzi brało udział w strajku generalnym 


Do incydentu doszło również w bu- 
dynku telefonów, gdzie robotnicy: przy- 


byli na samochodach ciężarowych sprze 
ciwili się okupacji gmachu przez poli- 


cję. + 
W Rzymie w nocy z czwartku na pią- 

tek miały miejsce incydenty. W wielu 

miejscach rzucono bomby ręczne na sa 


mochody policyjne. 


Zmotoryzowane pancerne kofumny ka 
rabinierów wysłano na objazd różnych 
prowincji Lacium, gdzie wybuchły 
rozruchy. 

Według danych, pochodzących ze źró 


Walka 0 życie Togliatti'ego 


Stan zdrowia budzi poważne obawy! 


Pod koniec piątkowego -posiedzenia w. 
Sonocie-włoskim na salę obrad przybyli 
senatorzy Pertini i Porzio oraz posel Mo- 
le, informując zebranych senatorów o sta 
nie zdrowia Palmire Togliatti'ego. 

Senator Pertini zakomunikował, że był 
przyjęty w szpitalu przez dr Pallone, któ- 
ry oświadczył im, iż stan zdrowia To- 
gliattitego budzi poważne obawy z po- 
wodu komplikacji, jakie nastąpiły na sku 
tek zapalenia płuc. 


Onlata pocztowa ulszczoną ryczałtem. 


Nr 195 '8 


deł rządowych lezba ofiar od początki 

strajku do czwartku wieczorem przed: 

stawia się następująco: 7 zabitych i 170) 

rannych wśród policji, 7 zabitych i 86/ 

rannych wśród ludności cywilnej. 
.* 


Władze policyjne podały do wiado-| 
mości, że w podręcznym bagażu zama 
chowca na Togliattiego — Pallante zna 
leziono m. in. „Mein Kampf“ Hitlera. 


Pod silną ochroną policji Pallante zo- 
stał przewieziony do głównego więzie- 
nia rzymskiego — Regina Coell. 


Możność powrotu  Togliatti'ego do 
zdrowia — stwierdził dr Pallone => na- 
leży szacować na 50 proc. Stan ogólny 
jest raczej ciężki. 

Jednocześnie dr Pallone zaprotestował 
w imieniu własnym oraz profesorów 
chirurgów — Valdoniego i Frugoniego z 
powodu systematycznych fałszerstw, do- 
konywanych przez oficjalną propagandę 
odnośnie biuletynu w sprawie stanu zdro 
wia rannego. 


Odpowiedzialność 
za zbrodnię 


(Kr.) Wieść o zbrodniczym zamachu 
na życie Palmiro Togliatti, przewodni- 
czącego Komunistycznej Partii Włoch, 
jednej z najbardziej popularnych po- 
staci międzynarodowego ruchu robot- 
niczego, współtwórcę włoskiego Fron 
tu Ludowego — wstrząsnęła calym 
światem. 

Czy można uwierzyć, że ten źbrodni 
czy czyn wylęgł się w mózgu 25-letnie- 
go studenta Michele Pallante, bez ni- 
czyjej winy I odpowiedzialności? Nie! 

Pallante jest równie nieważną 039- 
bistością, jak tylu innych terrorystów i 
morderców, którzy wiele razy stanowi- 
li i stanowią przysłowiowy miecz w 
ukrywającej się w cieniu ręce reakcji. 

Odpowiedzialność za tę prowoka- 


cyjną zbrodnię spada przede wszyst- 
kim na rząd Gasperiego, który rozpętał 
we Włoszech patologiczną hecę anty- 
komunistyczna. Odpowiedzialność spa- 
da na zdrajców spod znaku Saragata, 
ti 


którzy jeszcze w ubiegły wtorek pis 
w swym organie oficjalnym „Umanito” 
że „Togliatti powinien być postawiony 
pod ścianę i to nie w przenośni”. Od- 
powiedzialność spada na Watykan, 
który w czasie agitacji przedwykor- 
czej zagroził exkomuniką tym wszyst- 
kim, którzy odważą się głosować na 
Front Ludowy. Odpowiedzialność spa- 
da wreszcie na Waszyngton, który w 
bezprzykładny sposób dyryguje rzą- 
dem włoskim, który na ogłoszonej 
przez Departament Stanu liście czolo- 
wych przywódców komunistycznych u 
mieścił nazwisko Togliattiego jako 
„szczególnie niebezpiecznego". 

tud włoski natychmiast zareagował 
na prowokacyjny zamach. Proklamowa 
ny strajk generalny ogarnął całe Wło- 
chy. Miliony robotników wyległy na u- 
lice wszystkich miast, demonstrując 
swe głębokie oburzenie, domagając 
się wielkim głosem dymisji rządu Gas- 
perlego. 

Nie pomogą próby czynników. rządo 
wych przedstawienia zamachu. jako ifi- 
dywiduałnegą czynu szaleńca: Nie po* 
mogą również dziesiątki - tysłęcy poli- 
cjantów, które wysyła przeciwko do- 
monstrantom minister Scelba, dając im 
osłonę w postaci amerykańskich samo 
chodów pancernych | tankietek. Doko- 
nana zbrodnia wstrząsnęła sumieniem 
Włochów, otworzyła im oczy na ohy- 
de metod włoskich słuqusów dolara. 
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Anglosasi są winni! 


Muszą zmienić swą politykę lub opuścić Berlin 


W artykule poświęconym odpowiedzi 
j na notę mocarstw zachod- 
nich, dziennik londyński „Daily Worker“ 
pisze: „Oświadczenie Rządu Radziec- 
kiego, iż jest gotów własnymi środka- 
mi zabezpieczyć wyżywienie ludności 
całego „Wielkiego Berlina" usuwa grunt 
spod: nóg propagandzie ministerstwa 
spraw zagranicznych, która dowodziła, 
że Anglia broni mieszkańców zachod- 


nich dzielnic Berlina od grożby głodu. | 


nik — w nocie radzieckiej wyraźnie 
wskazuje się na to w jaki sposób mocar 
stwa zachodnie same pozbawiły się 
prawa dalszego przebywania w Berli- 
nie”. 

Zaznaczając, że mocarstwa zachodnie 
zniszczyły system administracyjny Ber- 
lina, opierający się na zasadach ustalo- 
nych w Poczdamie, dziennik przypomi- 
na, że mocarstwa zachodnie utworzyły 
oddzielne zachodnio - eckie pań- 


Oprócz tego — stwierdza dalej dzientstwo ze stolicą w Frankfurcie í przenio- 


Nowy rozejm uchwalony 


I (O BĘDZIE DALEJ? 


Wojska żydowskie zdobyły miasto Nazaret 


Rozejm ma być utrzymany w mocy aż 
do pokojowego uregulowania problemu 
palestyńskiego. 

. 


Przedstawiciel rządu Izraela zwrócił 
się do komisji rozjemczej ONZ w Jerozo- 
limie z prośbą o zawiadomienie w piątek 
czy Arabowie godzą się na zaprzestanie 
dzialań wojennych. Do godz. 8-ej wie- 


W opubli anym oficjalnym komuni- 
kacie żydo! zakomunikowano, że 
samoloty żydowskie zrzuciły 7 ton bomb 


na wielkie lotnisko egipskie w El Arisz. 
Wojska żydowskie zajęły wieś, poło- 
żoną 8 kim od Haify, oczyszcza jąc w ten 
sposót całkowicie linie wybrzeża pomię- 
dzy Haifą i Tel Avivem. 
Oficjalny komunikat Izraela donosi, że 


oddziały żydowskie zdobyły po gwałtow- 
nej walce Nazaret. 


sły już większą część urzędów admini- 
stracyjnych z Berlina do tego miasta. 

Mocarstwa zachodnie powinny, albo 
zmienić swoją politykę w stosunku do 
Niemiec, albo wycofać się z Berlina, 

Dzienniki  berlińskie opublikowały 
tekst odpowiedzi na notę trzech mo: 
carstw zachodnich w sprawie sytuacji 
w Berlinie. 

Większość dzienników podkreśla, że 
wina za położenie w Berlinie spada na 
Stany Zjednoczone, Anglię i Francję. 

Dziennik „Neues Deutschland“ dema- 
skuje tendencyjną kampanię pewnej czę 
śc prasy, usiłującej sugerować, że idzie 
tylko o Berlin, gdy w. rzeczywistości 
sprawa dotyczy całych Niemiec, 

Państwa zachodnie — pisze dziennik 
— nie poprzestały na rozbiciu Niemiec, 
gle starają się to samo zrobić z Berli- 
nem, ażeby wnieść chaós w życie. gos- 
podarcze radzieckiej strefy. okupacyj- 
nej. 

Takie postępowanie jednak spowodo 
wało trudności tylko w zachodnich sek- 
torach Berlina. Trudności, te mogą z0- 
stać usunięte, jeśli państwa zachodnie 
wrócą do zasad czwórporozumienia, al- 
bo opuszczą Berlin. 

_ „Dziennik „National Zeitung? stwierdza 
że odpowiedź radziecką w jasny, ale 
zdecydowany sposób przed: 
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Ż CAŁEGO KRAJU 


zjedzie młodzież na Kongres Ziednoczeniowy do Wrocławia 


20 i 21 lipca odbędzie się we Wroc-ji 


ławiu Kongres Zjednoczeniowy organi: 
zacji młodzieży ZWM, Wici, OM TUR i 
ZMD. Idea jedności powitana została 
przez naszą młodzież z wielkim entuzja- 
zmem. Nastąpiło już zacieśnienie współ 
pracy młodzieży posżczególnych organi 
zacji, w szeroko rozgałęzionych kursach 
międzyorganizacyjnych młodzież kształ- 
tuje swój światopogiąd, naukowe wąt- 
pliwości ideologiczne, wytycza wspól- 
ną drogę dla całego pokolenia. 

Jak stwierdził przewodniczący Zarzą- 
du Głównego ZWM gen. Zarzycki: 

„Scalona organizacja ideowo - wycho 
wawcza młodzieży polskiej stanowić ma 
syniezę dążeń młodego pokolenia Pol- 
ski Ludowej i stworzyć najkorzystniej- 
sze warunki dla kształtowania oblicza 
ideowego i charakterów młodzieży dla 
najbardziej swobodnego i pelnego jej 
rozwoju. 

Zjednoczone organizacje to nie ci- 
chy senny staw, do którego się  wlały 
człery potoki i strumyki — to rwąca na 
przód rzeka młodzieżowego entuzjazmu. 

Deklaracja ideowa Związku Młodzieży 
Polskiej we wskazaniu drogi młodzieży 
polskiej, we wskazaniu kolejnych zadań 
w pracy, nad odbudową i w dążeniu do 
zniszczenia 'wyzysku i ciemnoty, do re- 
allzacji ustroju bez. wyzysku człowieka 
przez człowieka — jest wielkim krokiem 
naprzód", 

Młodzież czterech organizacji skute- 
cznie dąży w okresie zjednoczeniowym 
do zwiększenia'stanu liczebnego organi 
zacji, tak aby: włączyć jak- najszersze 
rzesze młodzieży do pracy dla kraju. 

Zjednoczenie organizacji młodzieżo- 
wych obchodzone będzie uroczyście 
we wszystkich. kołach całego kraju. Na 
Kongres zjadą się delegaci organizacji 
młodzieżowych z 93 okręgów wybor- 
czych (okłęciczy od 2 do'4 powiatów), 
W ten sposó do Wrocławia przybędzie 
955 delegatów, a poza tym 50 delega- 
tów młodzieży akademickiej, oraz dele- 
gacje młodzieży demokratycznej. zza 
granicy, wreszcie delegacje młodzieży 
polskiej ż Francji, Czechosłowacji | We- 
stlalii. Kongres przyrzeki zaszczycić 
swą obecnością przedstawiciele władz 
państwowych, partii politycznych 1 or- 
ganizacji społecznycha 

Zasadniczym tematem obrad Kongre- 
su będzie uchwalenie statutu, deklaracji 
programowej oraz wybór władz naczel- 
nych zjednoczonej organizacji. 

MW całym kraju podczas dni Kongresu 


przybrane akolicznościowymi hask 
i transparentami. Wszystkie koła zarów 
no miejskie jak į wiejskie - przeprowa- 
dzą masowe zebrania, na których oma- 
wiane będzie znaczenie zjednoczenia 
młodzieży, W dniu 22 dipca w całej Pol- 
sce przeprowadzona będzie zbiórka na 


ami| budówę Centralnego Domu Młodzieży, 


który stanie w Warszawie. Tegoż dnia 
wieczorem we wszystkich kołach zapło 
ną. ogniska, 

ws Wrocławiu na zakończenie Kon- 
gresu odbędzie się wielki zlot z udzia- 
łem 40.000 młodzieży z całej Polski. 


Dzieci 


pracowników 


na koloniach Centrali Tekstylnej 


Pięknie położ 
klimacie pobliska miejscowość letnisko- 
wa Galkówek, rozbrzmiała w dniu wczo- 
rajszym gwarem dziecięcych głosów, To 
dzieci pracowników Centrali Tekstylnej 
w Łodzł przyjechały na czterotygodnio- 
wy pobyt wypoczynkowy w pierwszym 
środku kolonijnym tej instytucji. 
odek ten został zorganizowany sta- 
raniem Wydziału Socjalnego Centrali i na 
otwarciu jego byli obecni przedstawicie- 
adu Miejskiego — viceprezydent 
i oraz dyr. administracyjny C.T- 
Kieler, który w imieniu dyr. naczelnego 
Stroczana życzył dzieciom przyjemnego 
spędzenia wakacji. 


Pod należytą i troslęliwą opieką facho- 
wego personelu wychowawczego, dzieci 
znajdą tu niewątpliwie zdrowy i przy- 
jemny wypoczynek. 

Z pobytu na koloniach letnich w Gał- 
kówku skorzysta ogółem w dwóch czte- 
rotygodniowych turnusach dla dziewcząt 
i chłopców około 200 dzieci w wieku od 
lat 7 do 15. 

Już w niedługim czasie, bo z dniem 
I-go sierpnia zostanie uruchomiony dru= 
gi ośrodek kolonijny Centrali Tekstylnej 
dla 40 dzieci. Kolonie te znajdować się | ģ 
będą w Pietrolesiu koło Dzierżanowa na 
£ Dolnym o. ` Dolnym Slasku. 


Jedność ruchu Gia rabetajcinacE 


hastem związkowców w 


Komisja Centralna Związków Zawodo- 
wych wydała instrukcje, dotyczące u- 
działu ruchu zawodowego w obchodzie 
dnia 22 lipca. 

KCZZ poleciła aby we wszystkich wy- 
stąpieniach jak i w akcji przygotowaw- 
czej związanej ze Świętem Odrodzenia, 
wzięły udział związki zawodowe na 
wszystkich szczeblach prganizacy jnych. 
edność ruchu robotniczego, umocnie- 
nie sojuszu robotniczo-chłopskiego f daf- 
sze poglębienie wysiłku w pracy nad od- 
budową — oto tegoroczne hasła pod jā- 
kimi związkowcy świętować będą Dzień 
Odrodzenia Polski, 

Zarządy Główne. OKZZ 1 PRZZ obo- 


wiązane są wydelegować swych  przed= 


„Co Tydzien Powieść“ 


lokale wszystkich organizacji młodzie- 
żowych będą odświętnie udekorowane 


Codzienna nowelka , 


to pasjonująca lektura dla każdego 


Pierścień z szafirem 


— Panie Karolu — zawołał właściciel 
sklepu jubilerskiego, Franciszek Walas. | 
— Na gablotce leżała paczka, która na- 
deszła z Antwerpii, 

— Wiem! — odpowiedział mu Karol. 
— Jeszcze jej jednak nie oglądałem. 

— Przysłano nam pierścienie i bran- 
solety. Przed chwilą wszystko przeliczy 
łem. Teraz brak pierścienia z dużym sza 
firem i brylancikami! 

Karol spojrzał z przerażeniem na swe 
go szefa; 

— Pierścienia z szafirem? ` 
możliwe! — wybełkotał. 

Podbiegł do stolika i sam sprawdził za* 
wartość przesyłki. 

Pierścienia z szafirem nie znalazł 
| = Panie Walas, nieszczęście! —jęknął. 

— Przypuszczafn, że go skradł żebrak, 
który wyszedł przed chwilą! — odezwał 
si> Walas zdenerwowanym głosem. 

Karol wybiegł ze sklepu. Wrócił zdy- 
szany po dziesięciu minutach. 

— Nie złapałem go — powiedział. — 
Pytałem się dozorcy, przechodniów. Nikt 

nie widział tego żebraka! 


— Muszę wobec tego zameldować po- 


Nie, to nie- 


— Niech pan jeszcze nie telefonuje! — 
zawolał. — Może on jeszcze wróci... Nie 
gubmy tego nędzarze 
Czy był to może pański znajomy? 
— zmiarszczył brwi jubiler. 

— Nie, skądże! Nawet mu się nie 
przyjrzałem! Gdy pan mu dawał jał- 
mużnę przeglądałem cenniki, 

Walas wzruszył ramionami. 

— Nigdy nie litował się pan nad zło: 
dziejami. To-dziwne, panie Karolu! 


Zapada] zmierzch. 

Przed małą kawiarenką w ubogiej dzjel 
nicy iasta stał starszy mężczyzna w 
zniszczonym, podartym palcie i zrudzia- 
łym kapeluszu. 

Był to żebrak, który w godzinach ran- 
nych odwiedził sklep. jubilerski Walasa. 
Nigdy do tej pory nie popełnił kradzieży. 
To było jego pierwsze przestępstwo. 

Gdy Walas odwrócił się, ściągnął z ge 

lotki piskny pierścień. Żebrak, oc: 
ście, mie znał jego wartości. N 
dział również, gdzie go sprzed: 

Nie był przecież zawodowym 2! 


szej 
jem i nie utrzymywał, kontakt z pase- 


licji. 
Kiedy Walas zbliżył Się do telefonu, 
Karoleiwygł ga zazgb + >T 


rami, 
Od godziny kręcił p 
Toig- Byt głodny zziębnięty, s 


ię przed t Kawiat+ 


~H meldował policji 6 kradzieży? 


tniu Święta Odrodzenia 


stawicieli do wszystkich obywatelskich 
komitetów obchądu Święta Odrodzenia. 

Należy również zorganizować okolicz- 
nościowe akademie z pogadankami o 
znaczeniu, Manifestu PKWN-u, oraz im» 
prezy rozrywkowe jak: zabawy ludowe, 
koncerty, widowiska, zawody sportowe 
itp. 

We wszystkich tych-Jmprezach-prznd, 
stawiciele Związków Zawodowych pom 
winni wziąć jak najliczniejszy udzial, 


KCZZ poleca również związkowym ze 
społom artystycznym opracowanie pla- 
nu przedstawień z szerokim uwzględnie= 
niem występów poza miastem, po > wsiach 
i mniejszych miejscowościach: 


Postanowił wreszcie podejść do kogośl 


z prze. żedniów i zaproponować mu na: 
bycie pierścienia. 

Ulicą szedl iakiś wysoki rhężczyzna w 
bobrowym futrze. 

— Znalazłem się w tragicznej syłuacji 
— rozpoczął nieśmiało żebrak. — Muszę 
sprzedać ostatnią pamiątkę po ojcu, * 

Mężczyzna w bobrowym futrze długo 
ogiądał pierścień. 

— lle pan żąda? — spytał wreszcie 
spoglądając na niego badawczo. 

Żebrak wymienił. śmiesznie niską su- 
nię, co zdemaskowało go. Mężczyzna w 
futrze rozgłądnał się i skinął na'przecho= 
dzącego w pobliżu policjanta. 

— Zaaresztować tego człowieka! To 
złodziej, albo paser! 


Okoł> godziny jedenastej w mieszkaniu 
jubilera "Franciszka Walasa zjawiło się 
kilku umundurowanych policjantów, oraz 
mężczyzna w cywilnym ubraniu, który 
przedstawił się jubilerowi, p 

— Jestem inspektorem policji. Dziś 
około godziny siódmej wieczorem, przy- 
trzymano na ulicy żebraka, który chciał 
sprzedać ten oto pierścień z szaliremi 

Inspektor wyjał z kieszeni pierścień. 

— Tak, to mój! — krzyknął Walas. — 
Skradziono mi go dziś rano ze sklepu. 

— Doskonale. Żebrak mówił prawdę 


= powiedział inspektor, —.Gzy pań za» 
DN 


SMUTNA STASIA Z WIDZEWA: 

rozumiemy ciężką sytumeją w jakiej się Pani 
znajduje, Powinna Pam porozumieć się z mat- 
kg i tylko w ten sposóh może Pani rozwiązać 
lon problem, Nie widzimycjąnego wyjścia, jak 
tylko ugódowe i rodzinne zńłatwienie sprawy. 


ZMARTWIONA ŻONA z PARTANIC: W Jig 
cie swim porusza Pani właściwie wie sprawy, 


Pierwsłą tò jej męża, którą na załatwić z 
nim samym, to zmaczy powinna Pani porozma- 
wiać z nim szczerzo i przekonać o niewłości- 


wej drodze jego postępowania, Nalażałaby stwo 
rzyć takie warunki, które by bèz przymusu Wa 
rzucały mu nicódzowność jego obetności w do- 
mu. Druga sprawa to ta budka, «zy kiosk, 
gdzie można nabyś nlkokoł, Proszę ie przej: 
się kpinami, czy zrożbami innssh osób, 
zmmeldowanie w milicji. W gazio 
yhy to nie pomogło, zwróci się Pani do Ko- 
sji Specjalnej Oczogiśgie zlikwidowania ia 
dla zakopn w obeógoj sytuacji nie będzię 
miało na męża Pani żaditgo wpływa, dopóki 
nie uwolni się pod Pani wpływom ze zgubuego 
nałogu. 
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NIESZCZĘALIWA MATKA: Wydaje ię 
nam, ża jedynym wyjściem z tej efuacji w ja 
kiej się Pani znajduje jest usamófielnionia 
się. Nie będzię to dla Pani zbyt trudtę, gdyż 
ma Pani zawód, a. praca bez wątpienia poprawi 


jej samopoczucie, Nie powinna Pani poddawnć 
się rozpmezy, nie jest bowiem Pani eamofny 
i mn przed soby cel: wychować swoje dziocdę, 

Y ch warunkach pożycie z 


miqżem również ulegnie poprawie z chwilą, gdy 
zobaczy on, że jest Pani energiczna i dzielna 
i bez Jego pomaey potrafi sobie da radę. Ji 

tak źle czuje firycznie, dobrze bys 


się lekarza, gdyż stan ciągłego 
zdenerwowania mogo korzystnio - wpływać 
ma atmosferę domowy, Rozumiemy. ża trudno 

t się cznsem opanować, sle musi Pani 10 zro 


względu na dzioci, dla których atmosfo- 
ra awantur i kłótni w domu jest wysoce szko- 
dliwa. 


* 
+ * 

WIEBLAWA Z GRUDZIĄDZA; Nicjsdno- 
krotnie juž prosiliśmy nnsze Czytelniczki i Ozy. 
telników o nieprzysyłunie nam pieniędzy, ziar 
czków itp. Zawsze podkreślaliśmy, że odpowie 
dzi są bezplatno. Listownie niestety nie jesteś 
śmy w stanie każdemu 2 osobna _ odpisywać. 
Każdy Mist jest przez nna czytnny i kolejna v 
minrę wolnego miejsca odpowiedź umioszoratny. 
ych Radach'*, Na pytanie Pani jak zx 
chować młody i zdrowy wygląd radzimy jej 
przede wszystkim dbnógo bigionę. Zarówn 
twarz, i cała ciało SĄ e na voc dokałdni: 
pna to bowiem nieodzownym was 

mać 


UBAMIĘCIAL RY. angaari E iere. 

czysta može oddychać swobodnie, eo nmódlie 

wia wiaściwę przemianę materii, Następnie ni 
noc lckko wciernmy krom odpowiedni lą nàs 
szej cery, po czem po pewnym czasia tsuwh. 
my go, zostawiając tylko nieznaczną ilość poik 
oczyma, Należy przed tym od czasu dn czai 
sięgnąć porady kosmetyczki eo do używnnów 
krodków kosmetycznych oraz celem dokłudnoś 
to oczyszczenia skóry. ' 

. * . 


JANKA Z UL. WROCŁAWSKIEJ: Złe ję< 
zyki ludzkie mogę w istocie wyrządzić i 
krzywdy. Naszym zdaniem powinna Pati 32ez0 
rzo i otwarcia porozmawiać ze swoim znajo- 
mym, zwrócić, mu uwagę, że nn pewno i do nie 
go dotrą te Oszczetcze plotki. gh iu mu 


sytuacją, wytrąca Pani broń z zgki ludzi za» 
wistnych i li znajomy ten kocha Panig 
z pewnością nie zwróci uwagi ma to co mówią 
inni i będzie miał do Pani zaufanie. 


— Tak, choć mój j pracownik Karol Tus 
rowski był temu przeciwny. Obawiam 
się, że on jest zamięszany w tę sprawe, 
gdyż dziś po południu nie przyszedł do 
pracy. 

— Gdzie mieszka ten Turowsk 
tał inspektor. 

*Jukiler podał mu adres. 

— Ja tu zostanę — powiedział inspek= 
tor do wywiadowców. — Szukajcie Tu= 
rowskiega! Musicie go schwytać. 


J 


—spy 


rawa pierścionka z szafirem była 
bardziej skomplikowana niżby się to na 
pozór wydawało. 

Kiedy w komisariacie zbadano ode= 
brany żebrakowi pierścień, inspektor ku 
wielkiemu swemu zdziwieniu stwierdził, 
że pod wielkim szafirem we wgłębieńłu 
znajdu cienka bibułka, pokryta dro- 
bnym nieznanym mu szylrem, 

Skomunikował się natychmiast z 4 
rzędnikami kontr-wywiadu i po jakimś 
czasie rozszyjrowano tekst, 

Okazało się, że Karol Turowski był 
członkiem szajki szpiegowskiej, g W pier- 
ścieniach, które częsta nadchodziiy z 
Antwerpii do sklepu Walasa otrzymywał 
instrukcje od centrali za granica o czym 
zresztą — jak się okazało — sam właści= 
ciej Walas nic nie wiedział. 

Za Turowskim zorganizów ano pościg 
i ujęto go po dwóch dniach w chwili, 
Kiedy chcial przedostać się przez gras 
nice, 


PRZYGODY WICKA 


——a «a 


EXPRESS ILUSTR 


i WA 


RZEŹNIK: — Ten pański kuzyn wziął 


w mnie wczoraj kilo boczku i nie zapłasjboczek! 


cilt Nie wstyd to? 


> g karnie wiedzialem 


Przekazy pieniężne 


wolno wysyłać z Polski da Kanady 


Z dniem 1 lipca br. podjęło obustron- 
ną wymianę pieni przekazów 
pocztowych między Poia Kan Do 
wymiany dopuszeża sięzwykle prze 
ztowe z wyłączegie przekuzów le: 
inych,  pobrglłow ych i zlecenio- 

Wysławłaćje należy w walucie 


wych, 
amerył ańskiej fw dolarach 1 contach, 
a na oddi inkai przekazów nie wolno u- 


żadnej korespondencji. 

ana nie może przekra” 
i-wysłanie ich jest do- 
zwolonę tylko na podstawie zezwolenia 
Komisji Dewizowej. 

Pieniqdze wptacone.w Kanadzie zosta- 
ną wyplacone adresatowi w Polsce we- 
dług kursu tj, doar dotar — 400 zl. (©). 


Wpadł rowerem na auto 


iw c'ężkim stanie znałazł się w szp talu 
Przy: źbiegu ulic "Pabianickiej | Bed- 
oByskiej mial mie wypadek -„lorzenia 
się samochodu z cym na rowerze Ja 


nem Hydrych, we Wro- 
cławiu. 

Jak wynika z przeprowadzonego do- 
chodzenia, samochód osobowy, jadąc ul. 
Pabianicka skręcił prawidłowo w ul. 
Bedmarską. Rowerzysta natomiast, któ- 
emeena szybka z górki w stronę PI, Nie 
podiczłości, nie zwa na skręcający sa 
mochód i z calym rozpędem uderzył w 
jego przód. 

Hydrych doznał ciężkich obrażeń cia- 
la i został przewieziony do szpitala. (d) 


+ PANSES 
Trag czna Śmierć 
nod kołami pec agu 

W dniu 15 lipca okolo godziny 13-ej zo 
stala przejechana przez pociąg manewru 
jący ob, Tuszyńska Julia lal 72 zamiesz- 
kała w Łodzi przy ul. Edwarda . 

Tuszyńska, zbierając na torze węgiel 
po przejeździe towarowego pociągu, nie 
dostrzegła gadchodzących wagonów, do- 
stała się pod koła i poniosła śmierć na 
miejscu. (e), 


szkalym 


Lekarze, tentyści, antekarze! 

Lęlsza c 2 dyalomy zagran czne do 
Wydziału iow a 
SW |ekarze, lekarze-dentyści i far 
„którzy dyplomy swoje uzyska 
ranica w Polsce ieh nie nostryli- 
kowali powa zgłosić się do Wydziału 
Zdrowia Zarządy Miejskiego przy ul. 
Piotrkowskiej FiB sprawie wykonywa- 
ia przez nich praktyki lekarskiej i zawo- 
dw aptekarskiego. 


TAT RY w ogrodzie 


DZIS PREMIERĄY 
FILM PRODUKCJI ANGIELSKIEJ 


vWAK A CJE“ 


W rolach głównych: 
„ HAZEL COURT, FLORA ROBSON, 
È JACK WARNER, DENIS PRICE 


|- Reżyser: K. ANANKIN 
EXW 


Kino 


WICEK: 


— Nie zapłaciłeś wczoraj za 
Rzeźnik urąga!.. 

WACEK: — Ależ zapłaciłem! Jak pra 
SDE 0 A na dowód mam prze- 
Zaraz poszukam... 


gne 
cie kwit! 


WACEK: Czarno na bia 
łem! Zaraz pójdę zrobić awanturę sta- 
remu draniowi! Zlodzieja ze mnie robi? 
A to paskarski wyrzutek! Ja mu po- 
każę!... 


CKA 4 


WACEK: — Hallo! 
kwit? To za wczoraj: 
pan jeszcze raz mnie obs 
wię panu migiem Evah á 


Widzisz „pan ten 


Kupcy przeciwko kontrolerom 


Niezwykły zatarg 


Na prowincji miał miej 


ny wypadek leke enia urzędników 
Społecznej Kontroli Cen. W końcu czerw 
ca rb. udala się do Tomaszowa Maz 


lustrację tamtejszych sklepów, ki 
nasltoosobowa ekipa urzędników SKKC, 

Jak wiadomo, na członków brygad kon 
trolnych powołano wielu robotników z za 
kladów przemysłowych w Łodzi, Z: 
niem ich jako czynnika społecznego, b 


Żniwa są już w pelni. Na terenie ca- 


lego kraju wyrus zyli w pole rolnicy z ko- 
sami i żniwiar 

W województwie łódzkim prace żniw- 
ne rozpoczęły się w ubiegłym tygodniu, 
przy czym najwcześniej, bo już 9-go 
Jip-a, przystąpiły do żniw powiaty łódzki, 


tek ulewnych deszczów. LUniemożliwiło 
to zastosowanie żniwiarek. Da pracy 
tąpiono więc z kosami i sierpami w 


Jeśli chodzi o stan zbiorów, to przecięt 
na uzyskanego zboża jest na terenie wo 
jewództwa łódzkiego wyższa, niż w roku 


Deiegatua Komirsji Specjalnej w Lo- 
dzi wykryła sprytnie zamaskowaną ale- 
rę, której nici prowadziły *'z Pabianice do 
Tomaszowa Maz. 

wi el tkalni mechanicznej w Pa- 
bianicach, Stanisław Gustowski zam, 
przy ul. Kazimierza 3, nie zadowolił się 
zyskami, jakie ciągnął z przeróbki przy- 
działowej przędzy. Chciwy fabrykant 
źapragnął dorobić się jak największej 
fortuny, 

Miał właśnie zamiar wypuścić na ry- 
nek troszkę „lewego“ materiału i w tym 


„| celu potrzebował większej ilości przędzy 


jedwabnej, której nie ma na wolnym ryn 
ku. Nawiązał więc kontakt z Edwardem 
Derendarzem, zamieszkalym rów. 
Pabianicach przy ul. Karszniewi 
który znany był w tamtejszych konc 
iako dostawca nielegalnej przędzy. 


Derendarz posiadał „zorganizowaną 
sieć paserów, którzy przywozili mu kra- 


dzioną w zakładach państwowych przę- 
dzę jedw abną. Jednym z jego pomoc- 


ło ukrócenie paskarstwa i zlikwidowanie | 


Wspaniałe zbiory 


Natychmiast po życie rozpocznie się 
koszenie pszenicy i jęczmienia 


Kradii i przerabiali 


przędzę państwowa. — Odpokuluą za to w Mlencne 


ystkim na kieszeni 


y się przede w 
miejscowej ludnośc 

Kontrelerzy napotkali jednak na nie- 
słychanie oburzające stanowisko kupiec- 
twa tomaszowskiego, W jednym ze skle- 
pów doszło do starcia między kontrole- 
rami a właścicielem, Kupiec odmówił 
zgody na przeprowadzenie lustracji w je 
go sklepie, twierdząc, że członkowie Ko- 
misji nie mają do tego żadnych upraw- 


ubiegłym. Różnica wynosi od 2 do 3 
metrów z hektara, W gospodarstwach 
o ziemi niezbyt dobrej zbiera się z I hek 
tara około 14 metrów zboża, natomiast 
przeciętna ziem urodzajnych wynosi aż 
25 metrów. 

Zadziwiające zjawisko zaobserwowa- 
no w uprawie pozostałych zbć Dotych 
«zas bowiem istniał pewien podział pra- 
cy. najpierw ścinano żyta, a po dłuższym 
okresie czasu dopiero inne zboża. W tym 
roku j jednak inaczej. Jęczmień i 
pszenica wzrosły do tego stopnia, że trze 
ba będzie przystąpić do koszenia natych- 
miast po zakończeniu pracy z żytem. (sk) 


ników była Teodozja Włodarczyk stala 
mieszkanka Tomaszowa, która z tej racji 
miała szerokie znajomości wśród osób. 
trudniących się kradzieżą przędzy z fa- 
bryki w Tomaszowie. 

Jeden za drugim płynęły transporty 
przędzy jedwabnej do Pabianic. Na in- 
teresie karabiali wszyscy: Włodarczyko- 
wa, która skupywała kradziony towar,i 
Derendarz, który pośredniczył i dosta- 
wiał przędzę do Pabianic oraz Gustow- 


Zuch wali kupcy zrozumieli, że członkowie komisj 
kontrolnych są urzędnikami państwowymi 


sce niespotyka- | wszelkiego rodzaju nadużyć, które odbi- 


nień i są tylko „zw, kłymi robotnikami”, 
którym przypadkowo polecono przepros 
wadzenie kontroli. Gdy jednak kontro= 
lerzy usiłowali wytlumacz niewłaści: 
wość.tego rozumowania, kupiec obrzucił 
ich stekiem ordynarnych wyzwisk, 

Sprawą ta nie mogla być puszczona 

płazem. Do sklepu opornego kupca za- 
wezwano funkcjonariuszów MO, którzy 
isali odpowiedni protokół. Cały mate= 
riat przekazano do dyspozycji prokuratu* 
ry Sądu Grodzkiego w Tomaszowie. 
a rozpraw wypelniła się po brzegi 
przedstawicielami kupiectwa tomaszow= 
skiego, Nie wiadomo dlaczego, sędzia 
orzekający uchylił oskarżenie przeciwko 
kupcowi, jako nie nadające się do rozpa- 
trywania w trybie oskarżenia publiczne- 
go; lecz cywilnego. 

Rozzuchwaliło to przedstawicieli ini- 
cjatywy y prywatnej Tomaszowa. Na żem 
braniu wiaścicieli przedsiębiorstw handlo 
wych w Tomaszowie jeden z kupców, o- 
pierając się na wywodach sędziego, o= 
świadczył publicznie, że jeśli w jego skle- 
pie zjawią się kontrolerzy, to ich po pro- 
stu wyrzuci za drzwi. Do glosu prowo* 
katora dołączyli się w większości pozo« 
stali kupcy ypowiadając wojnę „na 
śmierć i ży kontrolerom społecznym, 
którzy chcieliby przeprowadzić jakąkol- 
wiek lustrację w ich sklepach. 

Wszystko ma jednak swój kres. „Wo- 
jennymi nastrojami kupiectwa toma- 
szowskiego zainteresowała się Delegatu- 
ra Komisj Specjalnej w Łodzi. Prowo* 
katora oraz kilku spośród najbardziej 
krewkich przedstawicieii inicjatywy pry- 
watnej zawezwano do lokalu Komisji, 

W czasie dłuższej rozmowy kupcy to= 
maszowscy uznali swój błąd. Pokazano 
im na miejscu dekret Prezydenta RP Nr 
44 — 47, który mówi wyraźnie, że po- 
wolani w charakterze czynnika społecz= 
nego członkowie brygad kontrolnych Spa 
łecznej Komisji Kontroli Cen — są urzęd- 
nikami państwowymi podczas pełnienia 
powierzonych im funkcji (w tym wypad= 
ku — kontroii sklepow). 

Wojowniczy kupiec musiał więc w krół 
kim czasie odwołać publicznie rzucone 
pod adresem S KC obelgi i uznać, że 
zwykli robotnicy" są jednak urzędnika- 


ski. który ją przerabiał. 

Po pewnym czasie towarzystwo jed- 
nak wpadło. Wyda 
dziejstwa i „dobraną 
Komisja Specjalna. 


Z uwagi na wybitne szkodnictwo go- 
spodarcze, jakiego się dopuściło troje spe 
kulantów, Komisja Specjalna wydała su- 
rowy wyrok: Gustowskiego wysłano da 
obozu pracy przymusowej na dwa lata, 


mi pań twowymi. Ale nie koniec na tym. 
Komisją Specjalna wniosła uchylone po- 
przednio przez Sąd Grodzki oskarżenie 
do Sądu Okręgowego w Piotrkowie. Za 
obrazę urzędników państwowych kupiec 
poniesie zasłużoną karę. 

Niech to będzie przestrogą dla innych 
kupców, którzy nieświadomie lub celowo 
odmawiają właściwego charakteru wla- 
dzy państwowej właśnie „zwykłym ro- 
botnikom*, którzy wykonują, jako czyn- 


Derendarza i Włodarczykową — na 15 
miesięcy. (bi). 


nik społeczny, swą pracę dlą Uoka lud- 
ności. (kl). 
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— Gdzie tu droga do Zatrudniaka? 

— Którędy. do młodocianych? Chcę 
pójść za ucznia ślusarskiego. 

— ldź, głupia, co się tam będziesz za 
pisywała do służby domowej — męża 
tam nia znajdziesz. Niema jak w fabry- 
ce — tam są chłopcy i jest wesoło! Mó 
wię ci, zapisz się na robotę do fabryki... 

— W którym pokoju jest kontrol? 

Urząd Zatrudnienia. Woźny — Jan 
Brzózka jest niestrudzony w informowa- 
niu tysięcy ludzi, przewijających się 
przez Urząd. Pilnuje również porządku, 
raz po raz rozlegają się jego słowa: 

— Proszę załatwiać swoje sprawyl 

Upomina tych, którzy —zamiast za- 
Jąć miejsce w kolejce — grupują się i 
przeprowadzają swoiste wywiady, nara 


© pracę nie jest trudno 


dzają się: do jakiej pracy najlepiej sią 
zapisać, co jest lepiej płatne? Są to, — 
rzecz prosta — kandydaci niewykwali- 
fikowani, 

Ci najczęściej zmieniają pracę | są sta 
tymi interesantami Urzędu Zatrudnienia. 

Myliłby się jednak, ktoby sądził, że o 
pracę jest trudno. Przeciwnie, ciągle je- 
szcze daje się we znaki dotkliwy brak 
ludzi w rozmaitych gałęziach przemysłu. 

Największe zapotrzebowanie zgłasza 
Zjednoczenie Przemysłu Budowlanego. 
Obecnie, gdy sezon budowlany jest w 
pełni, brak naszemu miastu murarzy, cie- 
śli, stołarzy budowlanych 1 in. jak rów- 
nież robotników niewykwallfikowanych. 
Zapotrzebowanie zaspakajane jest zale 
dwie w 50 proc. Sytuacja ta skłoniła U- 
rząd Zatrudnienia do poczynienia kro- 
ków, celem sprowadzenia dla Łodzi ro- 
botników z terenu województwa. Robot- 
nicy, z prowincji, będą miell zapewnio- 
ne mieszkanie na okres pracy, 

Przemysł włókienniczy 1 metalurgicz- 
ny zgłaszają również duże zapotrzebo- 
wanie na fachowców i robotników nie- 
wykwalifikowanych. 

Akcja Urzędu Zatrudnienia w kierowa- 
niu robotników do żniw jest w pełnym 
toku. Transporty są wysyłane do woje- 
wództwa szczecińskiego. Zainteresowa- 
nie jest duże, gdyż zgłaszający się do 
robót żniwnych wiedzą, że Min. Pracy i 
Opieki Społecznej zapewniło specjalne 
ułatwienia i dobre warunki. 

— Panie woźny — woła ktoś — czy 
ten ogonek, który sięgał ulicy Skłodow 


ZYTEW 


m — © 


Szczecina? 


zapiszą i jeszcze wielu innych. 


PRESS ILUSTR 


ajwiększe zapotrzebowanie 


na robotników budowlanych, włókniarzy, m 
talowców i do żniw 


skiej już się cały zapisał na żniwa doji wrócicie za darmo. 


Będziecie mieli 


K ; "ME mieszkanie, pieniądze i podobno jasz- 
— Wszyscy się już zapisali, ale i pana| cze zapłatę kartoflami czy mąką i jesz- 
A bo|cze Ministerstwo będzie się Wami opis- 


wam będzie źle? Pojedziecie za darmo | kowało... 


60 LAT POŻYCIA 


ma za sobą małżeństwo Fibaków. — „Express“ 
z wizytą u sędziwych jubilatów 


Wśród ruin bałuckich żyje para staru 
szków, którzy spędzili z sobą już przesz 
ło pół wieku. Mają poza sobą 60 lat 
wspólnego pożycial 

Skręcamy w bok od ul. Limanowskie- 
go i po chwili osiągamy nasz cel: ul. 
Wrocławską 15. 

W niedużym ogródku działkowym za 
staję przy studni zajętą praniem starusz- 
kę. Zdumiona spogląda na mnie i po 
chwili serdecznie zaprasza do środka. 

— Jaka jest recepta na to, żeby do- 
czekać tak niezwykłej rocznicy? — sta- 
wiam pytanie jubilatowi. 

— Po prostu trzeba tylko żyć w zgo- 
dzie i poszanowaniu. Wzajemna współ- 
praca daje dużo. Ja np. pracowałem, 
w browarze Anstadta. Żona zajmowała 
się tylko pracą w domu. Ale przyszedł 


głem już iść do roboty. Wtedy 
przejęła cały ciężar na siebie. 

— Jakiego dochowaliście się pań- 
stwo potomstwa? 

— W naszych czasach modne było 
mieć dużo dzieci — zabrała głos pani 
Fibak, — ` 
do sześciorga. Dzieci nasze mają też 
swoje pociechy w liczbie 22 a niezagłu 
go będę chyba kilkakrotną prababką. 

— Á jek zdrowie | siły dopisują? 

— Z tym jest troszeczkę gorzej. Wiek 
robi jednak swoje. Szczególnie mój mąż 
czuje się słabo, tak że trudno mu zająć 
się czymkolwiek w domu. No, ale ja je- 
szcze jako tako się czuję, więc też go 
dogłądam i opiekuję się domem. 


żona 


Sędziwym jubilatom życzymy aby do- 
w zdrowiu „brylantowych go- 


czekali 


czas na mnie i pewnego dnia nie mo- 


dów”. 


odpokutuje „wzburzenie“ przez rok w więz eniu 


Na terenie fabryki Państwowego Prze 
mysłu Pasmanteryjnego doszło między 
dwoma robotnikami do niezwykłego in- 
cydentu. 

Stefan Spyra. wychodząc ze świetlicy 
miał w jednej ręce chleb, w drugiej zaś 
paczkę z mąką. Wtej samech chwili nad- 
szedł robotnik Bolesław Czarnecki, kieru- 
jąc się również do świetlicy. Obładowany 
Spyra niechcący go pdłrącił. Czarnecki 
zatrzymał się i obrzucił go stekiem obel- 
żywych słów. Spyra, zaskoczony takim 
potraktowaniem, nie zdążył zareagować, 
gdyż Czarnecki szybko się oddalił, 

Po paru chwilach obydwaj znowu na- 
tknęli się na siebie. Ciągle jeszcze roz- 


Mona jest na tyle inteligentna, że zro | 
„ zumiała ukrytą aluzję tych słów. 

— Więc zacznę je szukać! — rzekła 
cierpko. 

Lecz oto już wśród ukłonów i rewe- 
ransów nadbiega maitre d'hotel Fryderyk 
Gross. 

— Łaskawi państwo szukają stolika. 
Właśnie opróżnia się stolik pod lustrem 
— wśród komplementów prowadzi ma- 
jora i jego towarzyszki na sąsiedni dru- 
gi rewir i osobiście dopilnowuje, żeby 
Maria Jabikowska posprzątała szybko ze 
stołu. 

— Tu będzie państwu wygodnie.., a i 
do parkietu jest niedaleko — kłania się 
znowu I spod oka spogląda na pannę 
Strobel: bo słyszał już coś nie coś o jej 
aresztowaniu i o aferze z Altenhoffem. 

Panna w czerwonej sukni usiadła na- 
wprost Heinza Soboty, 

Może go obserwować i sama być ob- 
Serwowaną. 

= Może jednak rozmyśli sie podejdzie 
dó mnie i zaprosi mnie do tańca? — u- 


śmiecha się do niego kokieteryjnie i pro» * 


wokacyjnym ruchem zakłada nogę na 
nogę: a pamięta dobrze, że Heinzowi po- 
dobały się zawsze jej nogi... 

Maria Jabłkowska odbiera zamówie- 
nia. 

— Butelka „Goldwasser“ i przekąski... 
dysponuje Mona i staje się jeszcze zalot« 
niejsza, bo właśnie w tej chwili muzyka 
zagrała tango. 

Major spojrzał trochę melancholijnie 
na dopiero co przyniesioną flaszkę wódki, 
a potem ciężki, niezgrabny kłania się 
Mardze Lensch. 

— A gdybyśmy tak pohasali teraz tro- 
chę? — usiłuje być dowcipny, ale, jak 
zawsze, nawet żartując nie ma w sobie 
ani odrobiny wdzięku, 

Panna Strobel, siedząc samotnie przy 
stole, spogląda jeszcze bardziej zachęca- 
jąco na Heinza. On jednak nie dostrze- 
ga jej spojrzeń i niedbałym ruchem 
strzepuje z papierosa popiół. 

Czyżby rzeczywiście czekał na kogoś? 

Mona Strobel (ta sama, która bez 
większych duchawych walk porzuciła go 


juszony Czarnecki rzucił się na Spyrę, zła 
pał go za gardło i począł dusić, Później 
schwycił młotek, wołając: 

— Nie będziesz dłużej żył, zakatrupię 
cię! — i uderzył go młotkiem w głowę, 
przecinając mu skroń, 


Epilog zajścia rozegrał się wczoraj w 
Sadzić Okręgowym. 

Czarnecki przyznał się do winy i o- 
świadczył, że działał w stanie siidego 
wzburzenia, gdyż Spyra rozpowszocnn'ał 
pogłoski,że córki jego kradną z fabryki 
wstążki. y 

Sąd po naradzie skazał Czarneckiego 
na | rok więzienia. (mp). 


że Heinz zainteresował się inną, zaciska 


usta, 
Jest zła i... zazdrosna, 


ge na nogę. 


nętnie... A jeżeli nie docenił tego ten, 


dla siebie wniosi 

Do stolika samotnie siedzącej panny 
podchodzi krępy, brzuchaty dżentelmen. 
Już zdaleka czuć go wódką. Spocone po 
liczki świecą jak księżyc w pełni. 


do tańca? — pyta czułym falsetem. 
Panna spojrzała nie bez odrazy na czer 


wielbiciela. 


się z jego strony pomocy. 


ni chce mnie 


bić afront? 


Dobrze, że jakiś znajomy, 


| dodat Acc N 


e 


My ograniczyliśmy się tylko 


ak.) 


Awanturnik z młotkiem 


— Ale wrócisz jeszcze do mnie, mój ty 
uparty chłopczyku! — pudruje sobie ko- 
niec noska i jeszcze wyżej zakłada no- 


Trzeba przyznać, že w tej pozie wy- 
glądała bardzo ponętnie... nawet za po- 


dla którego przeznaczona była ta tania 

kokieteria, znaleźli się inni, którzy mo- 

mentalnie wyciągnęli z niej odpowiednie 
i. 


— Czy mogę zaprosić uroczą panią 


wony nos i spoconą twarz przygodnego 


— Nie, dziekuję, nie tańczę! — od- 
powiedziała szybko I znów spojrzała w 
stronę Heinza, jak gdyby spodziewając 


Ale Oberlejtnat Sobota siedział dalej 
obojętnie. jak gdyby nie dostrzegał klo- 
potliwej sytuacji swojej ex-narzeczonej. 

— Czy pani pogardza mną?... Czy pa- 
otknąć? — ględził dalej 
czerwononosy amator tańca z iście pi- 
jackim uporem. — Czy pani chce mi zro 


|) siedzący 
dla Fritza von Altenholf) teraz na myśl, | przy sąsiednim stoliku położył wreszcie 


zma Nr 136 
keiermę studiów 


nchwałła Rada do Syraw Szkolnictwa 

Szkolnictwo wyższe stoi w obliczu 
zmian, jakie niebawem wejdą w życie. ` 
Dotyczą one przede wszystkim nauki na 
Politechnice i na wydziałach lekarskim 
i humanistycznym Uniwersytetów. 

Rada Główna do Spraw Szkolnictwa 
Wyższego postarow na swym ostat- 
nim posiedzeniu wprowadzić  dwustop- 
niowe studia ną wyższych uczelniach łe- 
chnicznych. Studia te dzielić się będą 
na dwa okresy: kandydaci na inżynierów 
mieć będą podstawowy 3 i półsietni okres 
studiów, po którym otrzymają stopień in- 
żyniera. Odpowiednio uzdolnione jednost 
ki, po ukończeniu podstawowych stu- 
diów, będą mieć przed sobą dwa lata na- 
uki, w wyniku której uzyskają stopień 
magistra. 

Poza Politechniką, reformie podlegają 
również studia na wydziałach lekarskich. 
Studia trwać będą 5lat a po ich ukończe» 
niu lekarz musi jeszcze odbyć 2-letnią 
praktykę w szpitalu. Przy kszałłeeniu 
lekarzy położy się nacisk na rolę społećz= 
ną, jaką medycyna ma do spełnienia. O- 
bok obowiązujących już przedmiotów 
wprowadzi się więc dodatkowo zagad- 
nienia filozofii społecznej, (z). 


Coraz pogodniej i 


Pogoda nie może się jakoś ustabilizo- 


| 


wać. Aczkolwiek w dniu wczorajszym 


nie mieliśmy w Łodzi deszczu (po raz 
pierwszy od wielu dni), to jednak w pe- 
wnych częściach kraju nastąpiły drobne 
opady. k 

W dniu dzisiejszym będziemy mieli za” 
chmurzenie zmienne a częściowo nawet 
duże. Nie wykluczone są przy tym prze 
lotne opady. Na ogół jednak r-=stąpi 
zwiększenie rozpogodzenia. Tenper"*u- 
ra utrzymywać się będzie w granicach od 
18 do 25 stopni. (x). } 


Wytwórnia 
STEMPLI 


R.S.W. „Prasa“ 


Łódź, Narutowicza 29 


wykonuje pieczątki gumowe _ 
wszelkiego rodzaju 


a 


| 


kres tej niemiłej scenie i, podszedłszy do 
Mony ukłonił się przed nią. 

— Pani była łaskawa zarezerwować 
ten taniec dla mnie? Dziękuję za jej ła- 
skawość — pociągnął ją z sobą na par- 
kiet, 

Mona, tańcząc z nim, uśmiecha się ni- 
by wdzięcznie, gle w sercu ma gorycz. 

— Heinz miał taką wspaniałą okazję, 
ażeby podejść do mnie I zaprzepaścił ją... 
Czyżby zawziął się na mnie aż tak bar= 
dzo? — na złość Sobocie staje się nád- 
spodziewanie czuła dla swego przygode 
nego dansera i, głośno się śmiejąc, 48- 
czyna paplać w sztucznym podnieceniu. 

Ale Oberlejtnant Sobota nie czuły jest 
nawet i na to. Obojętnie pali papierośa, 
a towarzystwo, na które rzekomo cze” 
ka, wciąż jeszcze nie przychodzi. 

A może tak tylko powiedział, żebyś” 
my się nie mogli do niego przysiąść? — 
kombinuje Mona wróćiwszy do swego sła 
lika i jednym łykiem opróżnia kieliszek: 

Prawie w tej samej chwili Wieśka Za» 
trzymuje się obok Heinza. 

— Kolacja smakowała? — zapyłuje z 
półuśmiechem. 

Z kolei uśmiecha się I Soboła. 

— Smakowała. Dziękuję za troskli« 
wość... A jeszcze więcej dziękuję za tos 
że powiedziała panj Monie, że czekam na 
kogoś... Wybawiła mnie pani z przykrej 
sytuacji, bo, doprawdy, nie wiem jakbym 
się wykręcił z jej towarzystwa... 

— Wyglądał pan na mocno zdetonowa 


uj (D. c. n) | * 


Pojechali de Snały 


Pitkarze ŁKS otnoczywa”a na obite 
o pilkärze ligowej drużyny ŁKS, rozumie się 
ci, którym na to warunki pracy A wy 

Ee na obóz koudycyjny do SPAŁY. 

Mól się tam już PIETRZAK, PA TOLO, o. | 
GENDORZ, SOLTYSZEWERI, BARAN, ŁĄCZ 
1 iini. 

Zarząd Klubu, nie szczędząc kosztów, 
gnie dać drużynie nalezyty w jek, by w 
pełni sił mogła przystąpić do dalszych spotkań 
ligowych 
bnie CRAGÓVIA nprz. wyałąsł swą drużynę 
na sy do MYSDENIC. 

Wraz z piłkarzami lcowymi wyjecz%w PÓW 
nież 7 juniorów ŁKS. Napewno pobyt w SPA 
DE na obozie w świetnych warunkach klimaty 
cznych, przy uregulowanym trybie regu 
laminom obozowym, gimnastyka i zapra 
wa postawi drużynę ligowców ERS na takim 
poriomie, jaki pragną widzieć el zwolennicy, 


Zeczyne my, Il rundę 


karrydzej co Mg prala w medzelę 

Druga soria ek eliminacyjnych o 
srejście do TI Hg piłkarsiktoj a się 
w niedzielę. Wadkią Kalondan odbędą się 
następująco andere: 

GRUPĄ : RKS. Zagłęhie — Olielmok i Po: 
lonia — Skra. J 8 

GRUPA 11: Bzomyjerki — Baildon i Legia 
(Krosno) — Pomorai 

GRUPA III: Oskovia — Gwardia (Bzozecin) 

GRUPA IV; GrAtdia (Kielce) —PTO. i Wi- 
ci — Ognisko * 

GRUPA Wi Brùra — Tublintanka. 

W grupie trzeciej brak mistrza okręgu Dol- 
nogo Siska. Najprawdopodobniej będzie nim 
Burza. 


Powtórzenie premiery! 


Drużynowe mistrzostwa torowe oddądą 
sę w Łodzi 

Jak wiadomo, (riużynówe mistrzostwa toro- 

» Pobki odbyte ną tyrgo w Kaliszu trzeba by 

tę unięważnić, wart popoiniono tak wiele nie- 

= zotffkiności, 

Point Związek KolafskT zdycydówM: powfe- 

rzyć organizacją tych zaw Łodzi. Tertiin 

ich jenzczo nia jost ustalony, ale chyba nie bę 

dzie bardzo odlegly. Trzeba przecież jak naj- 
szybciej powtórzyć tą niendaną promiorę. 


stracony punit 
„Victoria sięga po mistrzostwo w hoks'e 
oncotdia postąpiła nierozważnie, bo 
dorzawodów z Nictorią wystawiła w wa 
dze» półśredniej pięściarza, który nie 
miał prawa występować w zawodach 
mistrzowskich klasy B. 

W: tym wypadku chodzi o mecz odby- 
ty ostatnio w Piotrkowie. Okazuje się, 
że Masiarek miat więcej niż jedną wai- 
kę w klasie A i tym -samym nie wolno 
mu było w meczu o mistrzostwo wal- 
czyć w drużynie B-klasowej. Ponieważ 
Masiarek uzyskał remis, Concordia stra- 
cita jeden punkt i tym samym wynik me 
czu Victoria — Concordia brzmi 9:7 dla 
Victomi. 

Dzisiaj odbędzie się rewanżowe spot- 
kanie tych drużyn, które zadecyduje, — 
czy tak nazywane moralne mistrzostwo 
klasy'8 przypadnie dnie zespołowi Victorii. 


Tylko. czterech z Ł0ŻB 


na oto? Bin erów w M'edzyrzeczu 

Ala faniorów rozbił swe namioty 
ECEN, zjechało Ri młodych ade 
icartkiej, reprezentując niemal 


| 


ptów wci 


Ww ystkią głcz ęs 


la wysłanie miu  bokse- 
1 ADAMUSA z Oon 
BGO 1 KOWALSKIEGO 
TMQWBIIEGO i WIECZORKA 
saci BRZEPI 

KRA ze Zrywu. Na qbóz 
X pieta c 


Najliczoiaj reprezentówsją gą okręgi GDAR 
ERA. POZNANIA i POMORZĄ, które dały pa 
ofmiu zawodników, Obóz obliczony został na 
GWA tyzodnia. W dniach 28—20 ipea odbędą 
się ma zakończenie obozu przedboję Ų ćwierćfina 
ły mistrzostwo POLBERI dla juniorów, a 51 | 
Hpca | 1 sierpnia w POZNANIU spotkania | 
pólinałowe i finał, 


Tane kinby ligowe postępują podo:| 7 


Zacięta walka na torze 


irzykrotnej rozgrywce Kupczak — Bek wygrał jednak 


„m.ikUpczak- Mistrz Polski jest w doskonałej formie-W wyści- 


ga amerykańskim Bak i Włodarczyk byli bezkonkurencyjni 


gów tak ciekawych, z takim za- 
<A m prowadzonej walki jak wczo- 
rej, Łódź dawno nie miała. Program był 
bogaty, naweł przeładowany, a emocji 
bez liku. 

NajyBanie je e hunkty to pojedynek 
Kupczaka z Bekiem oraz bieg smerykań 
ski parami. | jeden j drugi wypadł nad 
wyraz interesująco. Kupczak dowiódł, 
że dzisiaj jest lepszy i pewnie wygral 


dwa biegi finałowe `z trzech roregra- 
nyci Mistrz Polski miał wyjątkowy 
dzień, był szybki i na prostej Bek nie 
mógł mu dorównać. Czas 13 sek. na o+ 
statnich 200 mtr. w drugim wyścigu za: 
kończonym zwycięstwem Beka dowodzi, 
że obaj są w formie. Kupczak miał wię- 
cej szczęścia, bo dwukrotnie wylosował 
ulubioną drugą pozycję, gdy przypadła 
mu pierwsza ra przegrał. 


Kluby opodatkowane ? 


Poruszenie w świecie sporłowym wywo- 


łała decyzja 
Łódzkie okręgowe związki sportowe 
są zaskoczone treścią pewnego pisma 
nadesłanego przez Wojewódzki Urząd 
Kultury Fizycznej 1 głowią się teraz nad 
pytaniem: co. to będzie? 
A jest nad czym się zastanowić, bo po 
dano im do wiadomości, że Min. Skarbu 
załatwiło odmownie prośbę Glównego 


* Urzędu Kultury Fizycznej o ustaleniu dla 


klubów sportowych ulgowych stawek 
podatkowych w podatku obrotowym ne 
1948 rok, motywując swą decyzję konie 
cznością utrzymania w tym zakresie za 
sady powszechności i równomierności 
otciążeń podatkowych. 

Czyżby. nieporozumienie, a jeśli tax, 
ta na czym ono polega? 

VW ub. roku czyniane były w Krakowie 
| na Śląsku pierwsze usiłowania opodał 
kowania kiubów i podclągnięcia ich pna 
kategorię przedsiębiorstw. .dochodo- 
wych, ale jakoś 


Min. Skarbu 


szym ruchem sportowym rozwiała się. 
jsiaj jednak, biorąc pod uwagę 
przytoczonego na wstępie pisma, 
uje się, że pomysłu opodatkowania 
klubów sportowych nie zaniechano, że 
odżył on znowu, bo przecież zabiegi 
podjęte przez GUKF nie odniosły w Mi- 
nisterstwie Skarbu pozytywnego wyni- 
kw. 

A więc w doble umasawiania sportu 
kluby i stowarzyszenia sportowe, potra 
ktowane na równi z, przedsiębiorstwami 
dochodowymi, będą musiały płacić po- 
datek dochodowy. W kasach klubowych 
nie przelewa się — w niektórych są pust 
ki, w szeregu Jnnych nawet poważne zo 

h nia. Rzadko które stawarzysze- 
ortowe jest samowystarczalne, a 
ualne óechody obraca na inwesty 
cje sportowe. 
ekawi nas problem kto wła 


f 


wie 


do tego nie dosiło.|placić będzie podatek za klub boryka- 
Ówcz esny PUWF I PW zdołał tę sprawę | jący się z trudność 
załatwić | zmora, która zaciążyła nad nal Czyżby jego cz 


iami finansowymi. — 
kowie? 


Tylko do 300 walk 


chce dociągnąć ulubieniec Łodzi — Pisarski 


— Jeszcze w tym sezonie ujrzycie mnie w 
ringu — mówi Pisarski dementując pogłoski 
o zakończeniu kariery zawodniczej. 

— Chce dociągnąć do 300 meczy, bo mam już 
za sobą 272 walki. Sądzę, 'że brakującą ilość 
uda mt się stoczyć w ciągu najbliższego sezo- 
nu i w ten sposób dociągnę do upragnionej 
trzechsetki. 

— A potem? 

— Potem już koniec, pożegnam ring, jako 
czynny zawodnik. W tym sezonie klub może na 


mnie liczyć, a następnie chętnie będę staży? 
młodszym kolegom swą radą i doświadczeniem. 
— Jak samopoczucię, bo sezon się zbliża? 
— Ozżuję się nieżle. Kontuzja, której dozna 
łem na mistrzostwach Polski, minęła i obec- 
nie nic mi mie dolega. Teraz dałem sobie urlop, 
Nygusuję do 1 sierpnia, ale potem nadziewam 
rękawice 1 żahieram się wraz ż kolegami do 
pracy. Musimy być przygotowani, bo chcemy 
utrzymać tytuł drużynowego mistrza Polski. 
4 sr p i aaea < A 


"To będzie dobry sprawdzian 


W lgrzyskach Sportowych Włóknia= 
rzy weźmie udział 185 klubów 


Wydział Sportowy przy Zarządzie Głó 
wnym Związku Zaw. Włókniarzy, przygo 
towując się do Il Ogólnopolskich Igrzysk 
Sportowych . Włókniarzy, zmobilizował 
185 swoich klubów z poszczególnych 
Oddziałów Związku. 

Szeroko zakrojone zadania Wydziału 
Sportowego znajdą swój wyraz i będą 


sprawdzianem reslizacji tych celów, naj | 


tegorocznych Igrzyskach. 

Wydział Sportowy, propagując maso- 
wy sport robotniczy, nie rezygnuje ze 
sportu wyczynowego. Najlepsi sportow: 


cy znajdą się po osiągnięciu zadawala | r 


jących wyników, w reprezentacyjnych 
klubach sportowych Włókniarzy. 

Kluby te powstaną w większych oś- 
rodkach włóklenniczych, przy -Oddzia- 
łach Związku Zaw, Włókniarzy, jak Łódź, 
Bielsko, Tomaszów, Kalisz, Żyrardów, 
Zgierz, Kamienna Góra, Walbrzych, Ble- 
lawa. 


Każdy zaw obojętne z jakiej dy, 


scypliny sportowej, biorący udział w 
lgrzyskach Włókniarzy dostanie kostium 
kąpielowy. Jest to odpowiedź Włóknia- 
rzy, pierwsza tego rodzaju w Polsce na 
apel GUKF o umasowienie sportu pły- 


do zawodów w ramach 
ny. piłkarskie, odbywa-| pi 
eliminacyjne, w wyni- 
śrych 8 najlepszych rozegra dalsze 
w dniach.22 — 25 lipca br. 

Do dnia 12 lipca odbyły się mecze 
nacyjne, które dały następujące wy 


ku k 


Lubań — Jelenia Góra 7:2 

Nowa Ruda — Bielsko 0:0 

Pabianice — Kalisz 3:1 

Łócź Dziewiarze — Zgierz 3:1 

Zielona Góra — Żydowin 2:1, 

Wrocław — Kamienna Góra 5:1 

Łódź | — Tomaszów 2:2 

W dalszym ciągu odbywają się mecze 
o wejście do półfinału, , 


w pierwszym wyścigu Bek zastos9< 
wał dobrą taktykę, ale tylko połowicz* 
nie. Ruszył z kopyta, a później wystrzelił 
nagle na wirażu do góry i zmusił Kup* 
czeka do prowadzenia. Ale przeliczył 
się, bo na prostej Kupczak był szybszy, 
W drugim wyścigu Bek zaatakował nic- 
spodziewanie i nie dał się już dogonić. 
Czas tego biegu był najlepszy, ba 13 s. 

Biorąc pod uwagę, że tor w Heleno- 
wie jest wyjątkowo ciężki, wynik ten na 
zweć trzeba bardzo dobrym. Tylko z8= 
wedowym sławom zagranicznym wda- 
wało się uzyskiwać tutej czasy ponizej 
| iż-tu sekund. 

Aie nie tylko jazdę tych dwóch rris. 
strzów toru obserwowano „z takin zeine 
tesescwaniem. Wiele emocji dała wi- 
duwni również jazda Marchwińskiego, 
który w przedbiegach wyeliminował wi- 
cemistrza Polski Musiała, a nastepnie w 
walca o trzecie miejsce w finsiz, zmu- 
sił Kuderta do największego wysiłku, 
I tutaj też nle obeszło się bez irzykrot+ 
nej rczgrywki, która ostatecznie pr ig 
sła zwycięstwo bardziej rutynowanema 
Kede. l. 

w ćwierćfinałach wyścigów sprinters 
wskich Kudert pokonał Siemińsklego, 
Kupczak — Janika, Bek — Janickiego, 
i wreszcie Marchwiński — Musiała, W, 
półfinale Bek załatwił Kuderta, a Kup< 
Czak Marchwińskiego, Młody kolarz 
łódzki trzymał się doskonale i przegrał 
o .pół koła. Uzyskany tutaj czas 13,8 sek: 
wskazuje. na duże możliwości Marchwiń 
skiego. 

W finale pierwsze miejsce zajął Kup« 
czak, przed Bekiem, Kudertem i March« 
wińskim. 

74 niecierpliwością oczekiwano „ama 
rykana”, Gdy barwne koszulki ukazały 
się na torze, ożywiły się nastroje. Wyś- 
cig z miejsca zaczęła rozrabiać: łódzka 
para Bek — Gabrych. Na 75 okrążeń 
przewidziane były trzy finisze. Łodzia- 
nie przystąpili do generalnego ataku i 
jedynie para Włodarczyk — Kudert do- 
trzymała im kroku. Dzielnie spisywał się 
Włodarczyk, który bez zmiany przeje- 
chał szereo okrążeń, cierpliwie czeka- 
jąc, aż Kudertowi zamienią koło. 

Już przed pierwszym iiniszem dwie 
pary te zarobiły jedno okrążenie i tylko 
one wchodziły w rachubę -na zwycię* 
stwo, Pierwszy finisz wygrała para Bek 
—Gabrych w czasie 13,08. Jednak wspa 
niała postawa Włodarczyka była bodaj- 
że żywiej oklaskiwana, niż zwycięzcy. 
Następne 25 okrążeń przejechano w nia 
co słabszym tempie. W drugim finiszu 
Włodarczyk wyprzedził Gabrycha. Czas 
13.586. Po dwóch finiszach czołowe 
dwie pary miały po 7 punktów, Kapiak 
z Siemińskirm i Kupczak z Wrzesińskim 
po 3 punkty, sle jedno okrążenie w ty- 
le. 

Trzeci finisz wygrał Bek przed Sie- 
mińskim i Kapiakiem. Czas ostatnich 25 
okrążeń 14.1413. + 

Wyścią wygrała para Bek — Gabrych 
znym, czasie 41:19,6 z 11 punktami 
parą Włodarczyk — Kudert — 9 
BA Pary Siemiński — Kapiak i Kupczak 
— W iński miały po 6 i 4 punkty, ale 
były też i gorsze o jedno i dwa okrąże- 
nia. 

Program uz upełniono szeregiem in= 
nych już mniej ciekawych biegów. Wy» 
ścią rozstawny na 10 okrążeń dla ficen- 
|cjonowanych (kl. B) wygrał Umiński (E 
K. S.) 6:16,6 przed kolegą klubowym Kle 
pczarkiem. Wyścig australijski na 6 okrą 
żeń toru wygrał Gabrych 3:26- przed 
Wrzesińskim | Grynkiewiczem, wreszcie 
wyścig na 7 okrążeń, rozgrywany na 
punkty (z finiszami) wygrał Sobusiak 5 
lpkt, czas 4:36 przed Zawadzkim, 


w 


Tego nie znacie!... 


Peluś był od dawna przeciwnikiem plci pięk- 
nej. Toteż przyjaciel jego niewymownie siel 
zdziwił, gdy Fełuś powiedział, iż się ożenił. 

— Ty się ożeniłeść,. Ty, który ciągle mnie 
xopewniałeś, że nigdy nie zerwiesz zę stanem 
kawalerskim?. 

— Widzisz... zaraz ci wytłumaczę.. Wiesz 
chyba, że się ostatnio przeprowadziłem... Mie- 
szkam teraz nad piwiarnią. gdzie do późna w 
nocy odbywają się niemożliwe hałasy, które 
nie dają mi spać... Próbowałem czytać, ale szkol 
da światła. Więc co miałem zobić? Ożenilem 
SIę 


* 

Znudziłó się staremu kawalerowi samotne 
życie 1 podał ogłoszenie do gazety, że szuka 
żony. Nazajutrz otrzymał stos ofert. Wszystkiej 
prawie zaczynały się od słów: 

— „Jeżeli pon szuka dobrej, uczciwej, ko 
<hanej i milej żony, ło polecam panu moji 

+ 


Pociąg pośpieszny już odjeżdża... 
sygnał. Już rusza... 

Nagle na peron wpada zziajana jejmość.. 
Coś krzyczy, ule nikt jej nie słyszy. 

Usłużny konduktor chwyta ją mód ramłęi 
otwiera zręcznie drzwiczki przedziału, wpychaj 
la do wagonu t zalrzaskiije drzwiczki. 

Pociąg pędzi.. Następna stacja dopiero po 
trzech godzinach, Ale jakie było zdumienie 
konduktora, gdy na następnej właśnie stacji 
ujrzał tę samą jejmość, wysiadającą z wago- 
miu i mocno wzburzoną! Podchodzi więc ij 
mówi: 

— Ale ladnie paniusię podsadziłem, co?... 

— Ach, to pan! — rykneła jejmość. — Prze- 
cłęż ja chciałam tylko list wrzucić do pociagu! 

* 


Już dano] 


Dwaj malcy sprzeczają się na podwórzu. 
— Te, Felek, wisz twój tata wcale nie jest 
ślubnym mężem twojej matki, tylko żyją taki 


Tego to mf już nie powieszł 
Sam bylem na ich ślubie, rozumieszi? 
` 


Pan Szoberski i pan Sobek. Siedzą w parku 
Pan $obek wzdycha ciężko i powiada: 

— Wie pon, panie Szabruś.. Chcłołbym miej 
szkać na 67 piętrze amerykańskiego drapaczą 
chmur... 

— Dlaczego?.. — dziw! stę Szaberski. 

— Jak to, dlaczego... Jaki wierzyćłeł chcial 
by wchodzić codziennie na qórę?... 


See ene eer e 


Dokad dziś pójdziemy 
TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34. 

Dziś ! crdziennie o godz. 19.15 sztuka Mar- 
welly Andersona „JOANNA Z LOTARYNGII" 
2 IRENĄ ETCHLERÓWNĄ w roli tytułowej. 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
Piotrkowska 243. 


16 : eodziennie o godz. 19.15 „ROSE-MA- 


„LUTNIA” 


RE 


TEATR „OSA” — Zachodnia 43 tel.. 140-09 
19.45 „W OGRODZIE PRZY POGODZIE". 
Ostatnie dni. 


TEATR LETNI „BAGATELA” Piotrkowska 94 

Dziś t codziennie o godzinie ?20-e| (koniec 
przedst. 22-ga) znakomita kometa Vernemill'a 
PŁ „MUSISZ BYĆ MOJĄ". 


Teatr Letni „BAGATELA'* 
Piotrkowska 94 


Dziś i codziennie o godz. 20:ej najwesel- 
sza komedia sezom p. t. 


„Musisz być moją” 


z udziałem Kazimierza Szuberta. 


Kasa czynna cały 


d: 


Lekarze 


Dr VOGEL, specjalista 
chorób kobiecych, aku 
szeria. Narutowicza 4. 
tel. 0-92 7148k 


Dr DOLIŃSKA choro 
by dzieci. Narutowicza 
6 tel: 208-76 __ 7179 
Dr BASS choroby ko- 
mece. Narutowicza 6.) 
tel. 208-76 7178k 


Dr Czernielewski cho- 
roby skórne, wenerycz- 
ne, powrócił, przyjmu- 
je Piotrkowska 88 
145-49. 7499x 
Dr HEYKO-PORĘBSKI 
Jan, choroby skórno- 
wenervczne, Brzeżna 6 
tel. 158-19. 5—7. 7243 
3—6. 5368k 


Dr MIKOŁAJ BORN- 
STEIN choroby kobie- 


ce Traugutta 9. 7264k 


DOKTÓR REICHER 
specjalista: _wenerycz- 
ne, skórne, płciowe 
izaburzenia). Południo- 
wa 26, druga — siód- 
maa e SDE 
Dr KOWALSKI MIE- 
CZYSŁAW, specjalista 
skórno - weneryczne 
1 Maja 3, 8—10, 4—7. 
LS 7823 
Dr. HERD skóin 
weneryczne 4—6 Gdań 
ska 46. 74709 
Dr MIRSKI — akusze- 
ria, choroby kohiece— 
przeprowadził się na 
Piotrkowską 14. tele- 
fon 257-23 7149-% 
Dr. TEMPSKI specja- 
ista: weneryczne, skór 
ne, włosów, moczo- 
płciowe. Piotrkowska 
Lid. ŚW 


DOKTÓR GLAZER, 
weneryczne 


skórno - 


Dr FALKOWSKI chi- 
rurg-urolog specjalista 
nerek, pęcherza, dróg 
moczowych. Plotrkow- 
ska 159, od 3—5 tele- 
fon_105-16 7284k 


Dr BILIŃSKI — choro- 
by serca 11—14. Le- 
ionów_3. 72760 
Dr JERZY ŁUSZKIE: 
WICZ kobiece, Legio- 
nów 3-6, przyjmuje 

9 


| ghninzej. 


LECZNICA lekarzy sve 
cjalistów Piotrkowska 
3 tel. 216-48 10—19 


— Ak'szerki 


AKUSZERKA WOJTA 
SIEWICZ. Abiturient- 
ka Warszawsk'ej Kli- 
niki Profesora Gromadz 
kiego, przyjmuje: P3- 
morska 43. 75749 


Bentyśc 


LECZ. ZĘBÓW -oraz 
nowoczesna pracownią 
zębów sztucznych. 
Piotrkowska 8. 715ik 


Kusna — srrzetaż 


SPRZEDAM samochód 
marki Opet-Blitz i Ste- 
yer z motorami zapaso 
wymi w dobrym sta 
Piotrokwska 189 Angu- 
styniak. TT04g 


SPRZEDAM magiel rę 
czną, Wodna 15 m. 25 
1154g 


SPRZEDAM motor de- 
kawkę 350 dobry stan. 
Kutno Chodkiewi 

Stankiewicz. 


MOTOCYKL 
ezterotnktowy 500 em, 
stan dobry. Okazyjnie 
sprzedam. Żnbieniee ka, 
Kordeckiego 36 obok 
1763g 
WILCZKA  alzackiego 
czystej rasy  dwnmie- 
ięcznego, sprzedam tel 
61 7768g 


CZĘŚCI do Wanderer'a 
6 cylindr. okazyjnie 
sprzedam. "Tel. 115-43 
godz. 15 —18. 77699 


SPRZEDAM maszynę 
dziewiarką $:kę ma 75. 
Ciesielska 4. Dworak. 


EXPRESS ŁŁ STER 


TEATR LETNI „OSA” 
Zachodnia 43, tel. 140-09 
Ostatnie dni! 

„W OGRODZIE PRZY POGODZIE“ 
Wkrótce komedia muzyczna pt. 
„ROZKOSZNA DZIEWCZY 


19,45 


— Nowy zespół — 


mumum OGLOSZENIA DROBNE mmm 


SREBRO w każdej po- 
Wel- 


stací kupuje M. 
ner i S-ka, Łód: 
kowska 12, tel. 


umph 200 em Andrzeju 
Wiadomość u dozor 


ey. 
KAPELUSZE męskie 
damskie duž y 
poleen sklep, Piotrkow- 
ska 190. 1727k 


KUPIMY kola do „Har 
leya** 18-tki komplet- 
ne. Dzwonić 106-1) od 
9 — 19ej 74: 


orkiestra 
W rolach ełówny 
[- H. Makowska — W. R 
Kwaskowski 


19.45 


nowa wystawa — 


rzeziński — W. 


KRAWCOWA do repe-| 
racji potrzebna, Poti- 
dniowa 6 m. 6, 7771g 


Różne 


UWAGA! Oddam dziec 
ko płci męskiej na wia 
sność silnej budowy po 
zdrowych rodzicach. 
Wiadomość:  Administr. 
„Expressu* 11749 


ZAGUBIONO 
firmowy, sprzedaż ma- 
nafaktory Jan Piątek 
Łódź, Plac Zwycię: 
stoisko 741. 


"stempel 


ŁÓŻKA polowe. leżaki, 
Kleszczyny, — styliska 
krzesła, sklep Południa 
wa_6. 7 
MEBLE wszelkieqo ro 
dzaju kupuje i sprzeda 
je Stolarnia Krasickie- 
go 3 przy Rzgowskiej 
przystanek Piaseczna 
75529 


MOTOCYKL _ wyściqo- 
wy DKW 175 cm 2 
kompresorem-  snrza- 
dam. "Tel. 276-11 7674k 


2301 arówanie nracy 


POTRZEBNY praco- 
wnik na maszynę sane- 
czkową Łowiez, Browar 
ma 9 tel. 82, 7743g 


POTRZEBNY wykw: 
lifjikowany pracownik 
rękawiczarski na ma- 
szyny snneczkowe od 
zaraz, Narntowicza 24 
m. 11, 1756g 


WYTWÓRNIA obuwia 


gumowego w, Wazsza-) 


wie poszukuje przed- 
stawicielt w Łodzi na 
pantofle tekstylno-gu- 
mowa. Poważni reflek- 
tanci zgłoszą oferty w 
administracji. Piotr- 
kowska 102a do dn. 19 
lipca dla „Kryzolit* 


T76Tk 
POTRZEBNA pomoc 
domowa na letnisko. 
Zgłoszenia: _ Więckow- 


skiego 30 m. 17 od 14 


ZGINĄŁ pies czarny 
wilk podpalany, odpro 
wadzić za wynagrodze 
iem, Odyńca m. 
(Chojny). 113g 
ZAGINĄŁ pies brąz 
wy mieszaniec wyżłą z 
dogiem. Odprowadzić za 
wynagrodzeniem, Piotr- 
kowska 176 m. 37. 


PRZYELĄKRAŁ się pies 
kundal mieszaniec wil- 
ka. Wiadomo: 
lina 47-10 godz; 


JEDYNY FOTOAUTO- 
MAT — Narutowicza 8 
— najtańsze, najszyb- 
sze. zdjęcia legityma- 
cyjnel 7241k 


Ranka 


gm 
KURSY kierowców sa- 
mochodowych Związku 
Transportowców An- 
Ldrzeja 6 przyjmuia za- 
psy Da nowy kurs za- 
wodowy į amatorski, 
71i5q 


Lokale 
ZAMIENIĘ pokój z ku 


chnią na 2 pokoje z 
kuchnią. Wschodnia 40 
sklep krawiecki. 7775g 


LOKALU handlowego 
przy ul. Piotrkowskiej 
pilnie poszukuję. Zgło- 
szenia proszę kierować 


PORE CZE EZ SEE O 


Nr 193 


SUPREMA 


(Płyty izolacyjno-budowlane) 


„HERAKLIT“ 


wszelkie grubości produkuje 
Spółdzielnia Inwalidów Wojennych 
Oddział w Łodzi 


ul. Piotrkowska Nr 51, tel. 190-01 
tel. produkcji 105-26 


|. Dia firm budowlanych i Spółdz- 
czych specjalny rabat, 


—————->>-oo—LLL nn 
———————,. 


PANSTWOWE 
PRZEDSIĘR:"RSTWA BUDOWLANE 
Oddz. trl 


<ntrudniąa: 
MURARZY, 
CIEŚLI oraz 
PRACOWNIKÓW 
NIEWYKWALIFIROWANYCH 


Zgłaszać się ul. Senatorska 21 
4 urzędowych 


w  godiinach 


Wykwalifikowany 


AKWIZYTOR 


ogłoszeniowy 


POSZUKIWANY !!| 
NATYCHMIAST; 


Zgłosić stę do Biura Rektam f Ogłoszeń 
Prasa”, Plotrkowską 55 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA* 
Piotrkowską 243 


75 PRZEDSTAWIEŃ 52.500 OSÓB Wl- 
DZIALO ROMANTYCZNĄ OPERETRĘ 
Otto Herbacha 


Która jest grana codziennie o godz. 19.15 
Udział bierze 60 osób — Chór — Balot- 
Orkiestra. Bilety wcześniej do nabycia 
w Związku Artystów Plastyków  ulicn 
Piotrkowska 102, a od godz. 17-ej w ka: 
sto teneri, Wieth Arm komin OZ 
na od godziny Il-ej. TTE, 


PARK LUDOWY 


„ZDROWIE* 


Ośrodek Sportu Wodnego 
Dojazd tramwajem nr, 3, 9, 10 


PLAŻE — ŁÓDKI - KAJAKI — PRYSZNIC 


od godz. 1800 do goń. 22.00 Dancing 


l 
k 


TI8?g do 19. 77768 
KINA - Kaj e ję P. Sr ROSI W dni Świąteczne koncert odg. 15—18, 
SE BL A ia pod fach kierownictwem, 
r POWSZECHNA SPÓŁDZIELNIA SPOŻYWCÓW W ŁODZI 7759k RE Se ae „AE À AR 
WER o RO ap TOSES podaje do wiadomości, że rejestracja kart odzieżowych za III c utot EE „AA ABK 
„BAJKA — „Gasnący Płomień'*. kwartał 1948 r. na przydział materiałów wełnianych, przyj- Zagubione dokumenty ą y przystę oka 
GDYNIA — Kino nieczynne Na cma re- mowana jest zbiorowo od zespołów fabrycznych ! indywidu- ZAGUBIONO sidri. 
DAE EEO pyzecjoo na alnie nd posiadaczy kart w następujących sklepach: czele JARE adw 
BEI; — „Program sktualności Kraj. i Zagr. skl. 21 — Kątna 32 skl. 233 — ul. Połudn'owa 11 ya żóltą, fnbryezną leg. 
AU RT, „ 22 — Ogrodowa 24 „ 238 — Śródmiejska 23 Pe aoa banir 
GE ykonik Garbusekt, 34 — Wschodnia 70 „ 240 — Nawrot 32 zónowakiego ń 
MUZA: — „Rodzina Artamonowych” a aaaa A FTA: R ` l 
"POLONIA — „Rosanna siedmiu księżyców” „ 46 — Kilińskiego 153 ` ZAGUBIONO ksigot i 
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